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EFrenumeratę na „Dziennik Łódzki” 
w Warszawie przyjmuje skład Henryka 
llirszfelda, przy ulicy Mazowieckiej, 
Nr. 16, wprost Towarzystwa Kredyto- 
wogo Ziemskiego. Tamże nabywać 
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Jutro: Mareina Biskupa, 
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KRONIKA EKONOMICZNA. 


zdrowotność miast i system opróżniań 
pneumatycznych nie przestaje zajmować u- 
wagi publicystów paryskich. Wywożenie 
„nieczystości z pomiesżkań pozostało tem, 
czem było przed wiekami. Polega ono na 
oczyszczaniu stałych. dołów, istniejących 
jeszcze: w całym niemal starym Paryżu. 
Zapachy, które powoduje 25 milionów li- 
trów produktów ferimentujących i przewo- 
żenia ich po drodze publicznej, wywołało 
nareszcie zajęcie sią rady 'municypalnej pa- 
ryskiej tą kwestyą. „Postanowiono zastoso- 
wać system pneumatycznego opróżniania 
Berlier'a. Hiermetyczne zamykanie przy- 
rządów Berlier'a, zyskało temu systemowi 
pochwały najznakomitszych  hygienistów: 
Pasteura, Wurtz'a, Brouardel'a, Fuuvela. 
Dzięki temu systemowi, nie obawiają się 
juź w Paryżu zanieczyszczania wód, powie- 
trza, fundamentów, mieszkań i unikną tym 
sposobem rozszerzania zarodków chorób en- 
demicznych i zaraźliwych, gorączek tyfoi- 
dalnych, cholery i t. d. Jeżeli system wy- 
wożenia nieczystości zachowany przez Ber- 
liera okazał się tak dobrym w Paryżu, 
podług zdania pierwszorzędnych powag, — 
warto, aby i inne* miasta europejskie po- 
śpieszyły z jego zbadaniem i zastosowa- 
niem u siebie. Bodajby w takim razie i 
łódź do ostatnich nie należała. 


* 


* x 


Jak wielkie postępy robi oświetlanie elek- 
tryczne we Francyi, okazuje się ze staty- 
styki, ogłoszej przez „Balletin international 
de Pelectricitó.” Sprawozdanie to uczy nas, 
że elektryczność oświetla obecnie 10 dróg 
publicznych, 5 gmachów publicznych, 14 
teatrów, 25 okrętów, 28 domów prywatnych, 
49 magazynów i kawiarń, 3 muzea, 895 
fabryk i zakładów, 8 warsztatow robót pu- 
blicznych, 7 stacyj centralnych. Liczba 
lamp użytych do tego oświetlania, wynosi 
61,191. Oświetlenie gazowe, odpowiadające 
powyższemu oświetleniu elektrycznemu (li- 
cząc 30 centymów metr kubiczny gazu), 
kosztowałoby rocznie 47 mil. franków. 


xæ * 


xX 


Produkcya mineralna w Anglii za osta- 
tni okres. dwudziestoletni (1864 — 1884) 


a) o 


WIKTOR HUGO 


NE przez ; 
Pawła de Saint-Victor, 


Walszy cigg — patrz Nr, 246). 


Zamknięcie jakby haremowe, czyniąc ko- 
biety niemal nieprzystępnemi wcale; niebezpie- 
czeństwo śmierci wynikające z zazdrości mę- 
żów, podniecały jeszcze ów szał erotyczny. 
Platoniczne intrygi trwały lata całe: „Bywa- 
wały pary, kochające się od 2-ch lub 3-ch 
lat, niezamieniwszy nigdy między sobą sło- 
wa.” Nadto, dwór posiadał swych urzędowych 
„miłością obłąkanych.” Nazywano ich Em- 
Żevecidos. Nie będąc nawet (Grandami, 
mogli nie zdejmować kapelusza przed kró- 
lem ni królową. Uchodzili oni za olśnio- 
nych widokiem piękności swych dam i nie- 
zdolnych do widzenia czegobądź, ani też 
do świadomości, gdzie się znajdują. Król 
tolerował w nich wszelkie zapomnienie, 
jak sułtan znosi zniewagi i zuchwałość fa- 
kirów. | 
= Don Guritan, uosobia, od stóp do gło- 
wy, ze ścisłą dokładnością, tych rycerzy 
spaczonych. Jest on Embevecido dworu 
hiszpańskiego w Ruy Blasie. Całe stada 
szalonych tego gatunku utrzymywały się, w 
rząd ustawione w Madryckim pałacu. Ka- 
rykatura przybiera tutaj powagę. historycz- 
nego portretu. j ć 

Królowa pozwala nam zrozumieć nie- 
zmierną miłość Ruy Blasa, tę miłość posia- 
dającą żarliwe uwielbienie i zachwyt bez 
granic. Jakaż czysta „słodycz, i smutek 
powabny! Wdzięk kobiety północnej, jak 
mgła owiewa. Wśród tego dworu wysu- 


T o godz. 
9 min. 4. Ubyło dnia godzin 


istopada. 


pismo przemysłowe, 


| Biuro Redakcyi 
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przedstawia się, jak następuje: produkcyą 
miedzi spadła z 30,250,000 w roku 1864 
do 550,000 w r. 1884; ołowiu z 30,400,000: 
fr. w r. 1864 do 2,250,000 fr. w r. 1884; 
srebra z 4,400,000 fr. do 1,700,000 fr., ina 
nych metali z 4,900,000 fr, do 6,300 fr, 
Przeciwnie znowu, wartość wydobytego wę: 
gla powiększyła się z 579,925,000 fr. naj 
1,086,150,000 fr. W r. 1872 wydobyto 
wszystkiego z 3,001 kopalni 123,500,000 
tonn. W 1875 r. braku węgla otwarto 526: 
nowych kopalni a w 1974 i 1875 r. jeszcze 
406 innych. W r. 1876 liczba wyzyskiwa- 
nych kopalni powiększyła się do 4,002, lecz 
w 1864 zmniejszyła się do 3,554. Ilość 
przeciętna wydobywanego z kopalni węgla, 
wynosiła 33,320 toun w r. 1876. Przecię: 
tna ta powiększyła się w r. 1883 do 45,170; 
tonn, eo przedstawia około 38%/. Cło niej 
istnieje w Anglii, lecz opłatę od przywozuj 
węgla ustanowiono za Karola I. Istniej 
'ona i dziś, lecz zmienia się stosownie do 
potrzeb dnia. Obecnie wynosi 1 fr. 75; 
cent, od tonny. Z tej opłaty 80 centymów 
pobiera korporacya City, a 95 centymów 
Metropolitan Board of Works. Od roku 
,1861 opłata powyższa przyniosła 200 mi- 
B franków. | 
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Z pomiędzy nowych książek ekonomi- 
(cznych, zasługuje na uwagę Podatek od al 
kohołu w rozmaitych krajach przez Réné 
Stourm, profesora w szkole nauk państwo-. 
wych. Dzieło to niezbędnem jest dla 
wszystkich, którzy się interesują przyszłemi 
naradami finansowemi. Traktuje ono bat- 
dzo drobiazgowo sprawę alkoholu, będącą 
obecnie na porządkn dziennym. Autor roz- 
biera sposoby opodatkowania alkoholu we 
Francyi, Anglii. Stanach Zjednoczonych, 
Rosyi, Niemczech, Belgii i t. d. Około 50 
tablic statystycznych wskazuje wzrost spo- 
życia i poborów w każdym z tych krajów, 
Rónć Stourm wyciąga następnie wnioski, 
oparte na doświadczeniach zrobionych we 
Francyi i zagranicą. Podatek od alkoho- 
lu, mówi on, dał pomyślne wyniki i znacz 
ne zasiłki budżetom w tych tylko krajach, 
w których wysokie opłaty były ochraniane 
przez surowe formalności. Anglia, Holan- 
dya, Stany Zjednoczone, mogą służyć za 
rzykład w tym względzie. Francya oka- 


zała w r. 1871 odwagę fiskalną, która jej 


jających wypukło, podjaskrawym blaskiem 
południa, ukazuje się ona jakby opromie- 


zamknięciu, wydaje zrazu tłumione skargi, 
oburza się przekornie z okrzykiem słabym 
ptaszyny bijącej skrzydłami o pręży klatki. 
Potem serce jej przychyla się ku miłości, 
rzekłbyś kwiatek wątły, nieśmiało pochła- 
niający rosę niebieską. W następnym ak- 
cie rozkwit jest zupełny, płomienne oświad- 
czyny Ruy Blasa ukoiły ją i umorzyły; 
królowa oddaje się tej królewskiej duszy; 


ulica Pioirkowska, hotel Hamburski Nr. 270. 
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się powiodła. Są to doświadczenia, z któ- 
rych dziś pora skorzystać. 
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Prawo francuskie z dnia 39 czerwca r. 
b. upoważniło do wprowadzenia nowej ta- 
ryty międzynarodowej, ustanowionej w Ber- 
linie 17 września 1885 r. Konwencya ta 
posuwa o jeden krok postęp na drodze roz- 
woju, rozpoczęty przez ludy cywilizowane 
przed dwudziestu przeszło laty. W roku 
1865 utworzono w Paryżu pierwszy związek 
telegraficzny międzynarodowy, którego to 
związku inicyatorką była Francya. ŻZwią- 
zek telegrafów międzynarodowych miał do- 
tąd 6 posiedzeń: w Paryżu 1865 r. w 
Wiedniu 1868 r., w Rzymie 1872 r., w Pe- 
tersburgu 1975 r., w Londynie 1879 i w 
Berlinie 1885 r.; siódme posiedzenie ma 
się odbyć w Paryżu w roku 1890. Przed- 
stawienie motywów prawa z dnia 29 czerw. 
ca i raporty, które poprzedziły uchwałę 
izby deputowanych, przypominają działania 
kolejnych konferencyj. 

Specyalnie co do depesz wysyłanych z 
Francyi zagranicę, jakoteż co do podziału 
dochodów pomiędzy Francyę a zagranicę, 
rozmaite taryfy różnią się między sobą i 
pod względem obrachunku i pod względem 
udziałów. | = 

Do roku 1865, taksy dla większej liczby 
krajów ustanawiane były podług pasów 
granicznych. Dziś jeszcze depesze wysyła- 
ne z Francyi do Belgii, wielkiego księ- 
stwa Luksemburskiego i Szwajcaryi, korzy- 
stają z taryfy zniżonej, gdy biura wysyła- 
jące i odbierające należą do departamen- 
tów - prowincyj, lub kantonów nadgrani- 
cznych. | i 
Dochód czysty telegrafów międzynaro- 
dowych zmieniał się od 1871 reku w na- 
stępulący sposób: 


rok franków 
1871 3,599,461.19 
1872 5,676,448.05 
1873 6,431,803,80 
1874 5,535,978.76 
1875 6,410,563.12 
1876 6,022,126.84 
1877 7,431,338,06 
1878 6,873,216,48 
1879 6,226,282.80 
1880 8,662,260.79 
1881 9,729,088.89 
` 1882 8,373,062.97 


jają szybko w Hiszpanii, zwłaszcza w sze-| 


snastym i siedmnastym wiekn, tak prędko 


niona — światłem księżyca 1 obłoczna cała. |jak widma germańskiej balady... *). Każ- 
W drugim akcie, w królewskiej komnaty) dy król pogrzebał ich dwie, trzy albo i 


cztery. Nuda je pożerała (niekiedy natu- 
rze dopomogła trucizna). Powietrze tego 
dworu, niemal afrykańskie, nie było zdro- 
wem dla oddychania księżniczkom urodzo: 
nym w umiarkowańszej atmosferze. 

Jaki dramat wywiązał się z tego kon- 
fliktu namiętności i charakterów zebranych? 
Na cóż powtarzać? Ruy Blas jest w pa- 
mięci i w umyśle wszystkich. Zachwyca 


iurach Ogłoszeń 


koronę swą chyli przed geniuszem. Scena 9d lat tylu wyobrażenia i dusze. Umie go 
cudowna i przejmująca! To Ixion obejmu. |się na pamięć, jest to arcydzieło ze wszech- 
jący uściskiem swe bóstwo w obłoku! Żda-| miar, nawet pod względem budowy. In- 


la słychać zda się odgłos burzy, don Salu- 
stlusz nadciąga i zbliża się. Ta idealna 
królowa nie jest zapewne ściśle historyczną. 
Marya Anna neuburska grała tam smutną 
rolę; Karol II był już Śmiertelnie chory, 


tryga jego tale skomplikowana i tak śmia- 
ła, jest wysnuta, związana, zaczepiona ogni- 
wem za ogniwo, z taką umiejętnością na- 
głą, że znosi wszelkie zarzuty. W ymawia- 


no jej punkty słabsze — posiada tylko Je- 


gdy go ożeniono z tą kobietą chciwą ijden, rażący na pierwszy rzut oka, zmniej- 


gwałtowną, podstawioną przez Austryę dla 
uzyskania Królestwa. Była to pijawka 
przy konającym. Postąć to jednak w pół- 
cieniu i blada. Poeta miał prawo przetwo- 
rzyć ją i wydobyć z mroku. Dzięki jemu 
królowa z Ruy Blasa błyszczy nieśmiertel- 
ną pięknością wybranek sztuki. To prze 
istoczenie zresztą jest tylko przeniesieniem 
spowodowanem epoką, w której Wiktor 
Hugo umieścił swój dramat. Cały wdzięk 
i smutek przypisywane Maryi Annie neu- 
borskiej, właściwe były pierwszej żonie 
Karola II, łagodnej Maryi Ludwice orle- 
ańskiej, która umarła otruta, z nudów mo- 
że, kilka lat wprzódy. Widzę w niej tak- 
że uosobienie melancholiczna i piękue, tych 
wszystkich młodych księżniczek francuskich 
albo niemieckich, umierających z tęsknoty 


szonego spiekotą, wśród tych postaci odbi-|w tym ponurym kraju. Królowe przemi- 


szający się wobec zastanowienia. Dziwić 
się można, bezwątpienia, że Ruy Blas otrzy- 
mując od Sałustiuszą nakaz pozostania ko- 
chankiem królowej, nie spostrzegu zasadzki 
przygotowanej na końcu drogi, kędy go po- 
pychają. Ale gdy słyszy słowo zagadki, 
przemiana jego już jest zupełną. Już wszedł 
w zaklęte koło czarnoksiężnika. Jak zeń 
wyjść, by nie popaść w otchłań rozpaczy i 
wstydu? Namiętność już położyła na oczach 
swą cudowną przepaskę, Po przez ciemno- 
Ści, w które się zagłębia omackiem, widzi 
tylko królowę, kobietę płomień, ka której 
zbliża go owo szalone wzniesienie. Ta 


*) Następne wieki nie przyniosły też pod tym 
względem zmiany: dowodem przedwczesna Śmierć 
młodej królowej Mercedes żony Alfonsa XH, o któ- 
rej smętne legendy już krążą u hiszpańskiego ludu... 

(Przypisek tłomacza), 


_ 29 Pażdziernika (10 Listopada) 1886 r. 
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Nokrologi: xa każdy wiersz 10 kep. 

Reklamy: za każdy wiersz 12 kop, 

Stałe 3 wiersrowe ogłoszania adre- 
sowe po rs. X miesięcznie. 

Od należności przewyższających 10 rs, 
ustępstwo dodatkowa ogólne B*/ę. 
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iękopisy nadesłane bez zastrzeżonia—ni« bądą zwracane. 


rok frankóm 
1883 8,370,894.14 
1884 8,218,257.78 


SPRAWOZDANIA TARGOWE, 


Giełda petersburska. Sprawozdanie tygodniowe 
(do dnia 6 listopada), Gdy po silnej zniźca w 
pierwszych dniach tygodnia ubiegłego, nadeszły le- 
psze wiadomości z giełdy berlińskiej wa wtorak po 
południu, giełdę tutejszą napełniła otucha i myśla- 
no już o wznowieniu żwawej i trwałej czynności 
spekulacyjnej. Ale w środę było święto, a wa 
czwartek zapał ostygł, wszyscy zrozumieli jasno, że 
ostatnie słowo w kwestyi bułgarskiej wypowiedzia- 
ne być może dopiero w dalekiej przyszłości. Uwi- 
doezniły się tylko słabe usiłowania rozwinięcia o- 
brotów akcyami dróg żelaznych, lecz wobee niepa- 
wności stosunków politycznych i pod tym wzglę- 
dem nie osigyniąto ważnych rerultatów. Zdołano 
podnieść kurs akcyj rybińskich zaledwo o 1 rs. (97 
| =—98 re.). Akcya kursko-kijowskie nabywana po 
(360'/,—361'/, rs., zyskały także 1 rs. pomimo tego, 
| że niedobór zn rok biężący dosięga już pół milo- 
|na rubli. Akocya carycyńskie doszedłszy do 13514 
: rB., powróciły do poprzedniego poziomu 134!ją rs. 
|Nadomiar wszystkiego pieniądz staje sig coraz 
| rzadszym i droższym. Przez oułą jesień pierwazo- 
rzędne dyskonta szły po 41/5—43J. "hs od wczoraj 
„pierwszorzędne weksle tylko po 4, i 6 9/, znaj- 
dowały pieniądze, Napływ pieniądzy na rachunki 
bieżące ustał, natomiast daje się spostrzegać syste- 
matyczny odpływ. W dziale papierów państwo- 
wych i bypotecznych rach w tygodnia ubicgłym 
był mały, utrzymało sig jednak usposobienie 
mocne. 

Gielda warszawska. Sprawozdanie tygodniowe 
(do dnia 8 listopada). Rozpoczynając czynności 
tygodniowe po dwudniowej przerwie E L 
giełda warszawska znajdowała się w warunkaci 
niepomyślnych. Ruble spadły znacznie w Berli- 
nie, a jakkolwiek wiedziano, że bardzo wielkie ich 
sumy napłynęły do Berlina w poniedziałek, jako w 
dniu dostawy, to jednak trudność umieszczenia 
tych milionów, nawet przy uwzględnieniu nieko- . 
rzystnych wpływów politycznych, nie wydawała się 
dostatecznem ueprawiedliwieniem zniżki. Przez 
chwilę widocznem było zakłopotanie. Agenci od- 
rażn ofiarowali się zapłacić za marki 52, w nadziei 
przywabienia trasentów. Żądano jednak 26 kop. 
drożej, lecz nadaremnie. Kurs powyższy zniknął 
wkrótce, ponieważ nabywcy okazali wielką powścią- 
gliwość i w równym stopniu wzmogła się podaż; 
żądania obniżały się coraz bardziej, gdyż depesze 
zwiastowały pewną poprawą. Pierwszej tranzakcyi 
dokonano .po 51.971, w ciągu giełdy ubyło z tego 
‘ha Sło giełda warszawska reszła niżej równi ber- 
linskiej. Dzień następny nie przymósł żadnej zmia. 
ny, w czwartek, wobec wyższych notowań barliń- 
skich, kurs marek zeszedł na 51.76 i na wysokości 
tej pozostał już do końca tygodnia, pomimo dal- 
szej poprawy rubli w Berlinie, Obroty w cgóle by- 
ły niewielkie. Oprócz marek, także Londyn krót- 
ki pojawiał się nieco częściej w obiegu, franki i 
guldeny zupełnie zaniedbane. Na targa papierów 
publicznych utrzymuje się usposobienie mocne. Na- 
-bywają przeważnie kapitaliści prywatni. Nae brak 


myśl stała niweczy wszelkie inne. Tych, 
których chce posiadać i zgubić, miłość naj- 
przód oślepia. 

Ziaprzeczano także owemu przybyciu kró- 
łowej na nocne rendezvous, które jak mnie- 
ma dał jej Ruy Blas — tej królowej, w 
drugim akcie uwięzionej w wymaganiach 
nieubłaganej etykiety. Ależ wielki zapał 
czyż nie może zerwać pęt i złamać łańcu- 
chów? Casylda czyż nie wyjęła do połowy 
ze swego staniczka ów 

„Klejnot błyszczący, polnym kluczem 
| [zwany.* 

Ceremoniał wersalski był prawie tak su- 
rowy, jak w Madrycie, Księżna Burgundyi 
wymykała się przecież by ujrzeć Nangisa 
lub Mauleyrier pod drzewami ocienionego 
parku. Córki Ludwika XIV były dobrze 
strzeżone — Saint-Simon niemniej przyta- 
cza ich szczególno nocne wycieczki. Każ- 
de więzienie ma swe wyłomy, każda nie- 
wola swe ujście. 

Porzuĉmy te szykany, nie czepiajmy się 
wielkich dzieł. Studyowane przez mikro- 
skop: Hamlet i Otello, Machetk i król Lear 
„miałyby błędy w każdej scenie. Nie we. 
jujmy przeciw temu potężnemu dramatowi, 
który w odpowiedzi porywa, wydziera słu- 
chaczowi okrzyki i łzy, Od pierwszej sce- 
ny chwyt». i nie puszcza więcej. Od unie- 
sień miłosnych przerzuca do grozy niena- 
wiści i zemsty, -promienie krzyżują się z 
błyskawicami; łkania rozpaczy przerywają 
śpiewy fantastycznej swawoli, Ruy Blas 
wzrusza, don Salustiusz pognębia, Cezar 
błyszczy, Królowa uwodzi i zachwyca; w 
glebi gruzy Cesarstwa, które się kruszy i 
pada. 


| 


(D. c. a). 
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DZIENNIK ŁÓDZEŁ. 


Nr. 251 


mających powstać z środków prywatnych. 
"Tyleż żądają za następne trzy serye, Piąta tak! a U AYIR prawo sP eterburg. 
samo jak pierwsza byla przedmiotem żwawych o. | STO. pisze: owiązujące obecnie tary- 
-brotów. Płacono 9Y.50—99,65 za sztuki z kupona: fy dla komunikacyi bezpośredniej zamor- 
mi R Ak Z o Ta T seryi mas skiej miały być zniesione od 1 październi. 
można dostać niżej 99.75, za II żądano nomiualnie POJE a o, a 
"99. Serya LLL poszukiwana trochę nawet. po kur- i a AE a pro 
sach wyższych, później trudniejszy miała zbyt. Se-| VUSAVĘ dO 1 lutego. Lie dosyć jednak na 
ryę IV początkowo tylko po 98 moźna była umie- | tem; „Aaria“ donosi, że interesowani ko- 
ścić; później osiągano kilkanaście kopiejek więcej. | lejnicy i finansiści spodziewają się napewne 
Obligi kanalizacyjne miały dobry popyt, szczegól- | Jalszej zwłoki. Wprowadzenie w wykona- 
niej w.dużych sztukach. Z papierów państwowych, bie w oczationeśo róznórzadźowia malrafa 
listy likwidacyjne duże po około 941/, nieustannym poran. g ozporządzenia 
cieszyły się popytem, małych nawet po. 94 nie by- | Na olbrzymie trudności praktyczne, z przy- 
ło w końcu w sprzedaży. Pożyczki wschodnie ofia- czyny skomplikowania roboty samej, przy- 
rowano po kursie nieco kap a od 99. Pożyczkę | tem wywołało energiczny protest ze strony 
sDramiowa soryi Tsprendawntoty poral a SH po łównych zarządów interesowanych dróg 
2981, Akeyj nawet nie notowano. Z monet szu- |Ś y rzą teresowany róg 
kano marek. _ Kupony celne 51), Yg żelaznych, które wystąpiły z bardzo ważne- 
- Wełna. a a. z a > mi argumentami przeciwko możliwości roz- 
dniu ubiegłym tylko po za obrębem targu główne- | wia zania podług przyjętego systemu teore- 
ujawnił się niejaki ruch. Nabyto 150 kamiem | % RAE PATEE S en AA 
BE a e tycznego wszystkich stosunków handlowych 


welny garbarskiej cienkiej do Wrocławia po rs. 8!/, i 
za kamień i takiejże grubej do Berlina po rs, 414, |1 przemysłowych, wytworzonych w ciągu 


też oddawców j dla tego kursy utrzymują się w rô- 
wiiawadze. Za listy ziemskie seryi I płacą 100.90. 


Kronika Łódzka. 


(—) Wezwanie w Dzienniku łódzkim. Nie 
bacząc na tylokrotne odezwy, zachęcające 
do współpracownictwa ludzi inteligentnych, 
zamieszkałych w Łodzi, — bardzo mała 
liczba osób wspiera nas dostarczaniem fak- 
tów z życia społecznego i przemysłowego 
miasta. Redakcya więc rozesłała w tych 
dniach ponowne zaproszenia do współpra- 
cownictwa wszystkim, o których posiada 
wiadomość, że albo sami coś napisać 
albo faktów dostarczyćby mogli. Redak- 
cya chętnie zajmie się dziennikarskiem 
opracowywaniem dostarczanych wiadomości, 
byleby ich wiadomość sprawdzoną była przez 
życzliwych pismu. Urządzenie bowiem re- 
porteryi na wielką skalę, niemożliwe wobec 
szczupłości rozporządzalnych środków. Po- 


botników. Nadmieniamy przy tej okazyi 
dla wiadomości interesowanych, że drukar- 
nie i litografio podlegają tyin samym prze. 
pisom pod względem nadzoru nad pracują. 
cymi, co inne fabryki i zakłady przemy. 
słowe. Powinny być utrzymywane książki 
robotnicze, metryki małoletnich robotników 
oraz przepisy obowiązujące w tej mierze, 
powinny być wywieszone w drukarniach i 
litografiach na miejscu widocznem. 

(—) Targi łódzkie „odznaczyły się wczoraj 
obfitym dowozem zboża. Na stacyi towa- 
rowej sprzedano 500 korcy pszenicy: dwie 
partye 100 korcowe po 6 rs. 75 kop. ko- 
rzec, 100 korcy po 6 rs. 66 kop., 100 kor. 
cy po 6 rs. 60 kop, i 100 korey po 6 rg, 
50 kop.; dwie ostatnie partye pochodziły z 
Rogowa. Żyta sprzedano 105 korey z Ro- 
gowa po 4 rs, 85 kop, 105 korcy ze Skier. 
niewic po 4 rs. 90 kop. i 60 korey także 


za kamień. Do Łodzi kupiono w Białymstoku 600 
p. wełny rosyjskiej (mojki) po rs. 354,, a do Wro- 
cławia 250 p. peregonu. Tomaszów poszukuje weł- 


wielu lat. 
Monopol tytoniowy w Rosyi. Do „K. 2.“ 


wodowani chęcią zbierania jaknajwiększćj |ze Skierniewic po 4 rs, 80 kop. Owsa na. 
liczby faktów i informacyj, pozwoliliśmy | desłano 350 korcy z Ostrowca i sprzedano 


donoszą, że rząd rosyjski zamierza zapro- 
wadzić monopol tytoniowy. Ministeryum 
finansów rozesłało urzędników do wszyst- 
kich większych państw, w których monopol 
istnieje, dla zbadania odnośnych urządzeń, 
Według sprawozdań gubernatorów, połu- 
na 54,00. RR dniowe gubernie, uprawiające tytoń są prze- 
, Cukier. O'd osa; 5 listopada. Raw NE ciw monopolowi, a północne za monopolem. 
(RE KOGO ża A „Węgiel kamienny. Towarzystwo akcyjne 
wyzysku kopalń węgla kamiennego koło 
| Kamieńca Podolskiego utworzyło się już, 
jak donosi. „Pos. Ztng,* Większa część 
5 mil. fr. kapitału zakładowego znajduje 
się w rękach finansistów belgijskich. Na 
prezesa rady zarządzającej. obranym został 
książę Trubeckoj. | 
Ubezpieczenia życiowe w Niemczech. Ogól- 
na suma ubezpieczeniowa 38 towarzystw u- 


ny średniej. Ceny utrzymują się bez zmiany. 
Bawełna. Havre, 6 listopada. Sprzedano 
563 bel. Bardzo ordynaryjna Louisiana 63.50, gor- 
sza;(58.00, Georgia dobra ordynaryjna 64.50, ordy- 
naryjna 65.00, na list. 58,25, na gr.-st.- 4, 
58.00; na mr.-kw.-maj 58,75, na oz 59.60. Oomra 
dobra ordynaryjna 49.00, Broach dobra ordynaryj- 


PRZEMYSŁ 1 HANDEL. 


* Warszawa. Projekt nowej ustawy weksló- 
wej rozpoznawany jest óbecnie przez komi- 
syę w tym celu utworzoną, pod prezyden- 
cyą p. M. Rogozińskiego, wice-prezesa izby 
sądowej. W tych dniach odbyło się pierw- 
sze posiedzenie. eż 


sobie między innemi, rozesłać zaproszenia. 


do wszystkich panów lekarzy, bez różnicy 
pochodzenia. Ci z nich nawet, którzy nie 
znają języka polskiego, mogą w innym, 
którym najlepiej władają, komunikować 
redakcyi wszystko, co uznają za godne u- 
wagi. Lekarze z natury zajęcia swojego, 
przebiegają nieraz różne okolice miasta 
i mają sposobność obserwacyi, zamkniętej 
dla innych. Nieocenionemi np. mogą być 
ich wiadomostki o zdrowotności miasta, o 
porządkach fabrycznych, o zdarzonych wy- 
padkach o pokarmach, i td. W innym 
znowu zakresie pożyteczni być mogą praw- 
nicy, niektórzy urzędnicy i przemysłowcy. 
(—) Poświęcenie gmachu gimazyalnego od- 
będzie się dziś prawdopodobnie pomiędzy 
godziną 1-szą a 8-cią po południu. O sta- 


go po 2 rs. 50 kop. korzec. 

Na Starym Rynku sprzedano 400 korcy 
pszenicy w cenie od 6 rs. 30 kop. do 6 ts. 
70 kop. korzec. Zyta 300 korcy w cenie 
od 4 rs. 80 kop. do 5 rs; popyt na żyto 
był bardzo dobry. Owsa sprzedano około 
250 korcy w cenie od 2 rs. 25 kop. do 2 
rs. 40 kop. Jęczmienia 200 korcy w cenie 
od 3 rs. 75 kop. do 4 rs.; popyt na owies 
i jęczmień był nieszczególny. W ogóle sprze- 
dano wczoraj 900 korcy pszenicy, 570 kor- 
cy żyta, około 600 korey owsa 1375 korcy 
jęczmienia. 

Dowozy jarzyn były dość obfite, z wy. 
jątkiem kapusty, której było mniej, aniżeli 
zazwyczaj o tej porze; kartofli dowieziono 
bardzo wiele, sprzedawano po 1 rs. do 1 
rs. 10 kop. korzec. 


Obuwia tutejszego wysłał w zeszłym ty- 
godniu jeden z handlarzy -2,000 sztuk do 
Moskwy, inny znów taką samą ilość do 
 Chersonu. ZEE 

- Ogólne zgromadzenie akcyonaryuszów dro- 
gi żelaznej iwangrodzko-dąbrowskiej odbę- 
dzię się dnia 20 listopada. . | 

. Kasa przezorności i pomocy projektowa- 
ną jest .dła pracujących w towarzystwie u- 
bezpieczeń „Jakor.” Zarząd wnosić będzie 


pewny dopłatę. R aa: 

Dom dla rękodzielników ze wspólnym mo- 
torem parowym, wybudować zamierza na 
Solcu p. K. Wisłocki. Budowa rozpocznie 


bezpieczeń na życie, istniejących w Niem- 
czech, powiększyła się w ciągu ostatnich 
lat dziesięciu od 1876 do 1885, o 1331 mi- 
lionów, na 3,050 milionów marek, a ich 
majątek o 411 milionów, na 911 marek. 
W tymże czusie wypłacono pozostałym 
po 108,756 zmarłych 320 milionów marek, 
a jako dywidendy od zapłaconych premij 
wydzielono 130 milionów marek, Najwięk- 
sze z pruskich towarzystw ubezpieczeń na 
życie „Crermania” w Szczecinie, po 28 la- 
tach istnienia, z końcem roku 1885 miało 
ubezpieczeń na sumę 319 milionów, a ma- 
jątku 79 milionów marek, wypłaciło zaś w 


(—) Liczbę wystawców łódzkich na wy- 
dowiedzieć się wczoraj przed zamknięciem | stawie ubiorów, mebli i sprzętów domowych 
numeru. i w warszawskiem muzeum przemysłowem, 
Po dokonanym akcie poświęcenia da-! powiększy p. Juliusz Pancer, reprezentant 
nym będzie dla gości zaproszonych obiad „wełniarstwa.” 
w wielkiej sali towarzystwa kredytowe-| (—) Licytącya. Jutro rozpoczyna się w 
go, w którym weźmie udział 150 osób. sali licytacyjnej łódzkiego oddziału banku 
(—) Gimnazyum żeńskie. Po ukończeniu | państwa sprzedaż towarów zastawionych, a 
egzaminów wstępnych, liczba uczennic gi- | niewykupionych w swoim czasie. 
muazynm żeńskiego przedstawia się jak na-, (—) W urzędzie akcyzowym odbędzie się 
stępuje: w I klasie 40, w II 26, w III 19, |jutro o godzinie 10-ej rano licytacya spiry- 
a w IV klasie 25. Zatem do KI PUMA NADU: 


nowczej godzinie poświęcenia nie mogliśmy 


się z wiosną. ABE 

Gukrownietwo. Ostateczna. decyzya w spra- 
wie ograniczenia produkcyi cukru, powzię- 
tą będzie, jak donoszą „Nowosti,” na po- 
siedzeniu komitetu ministrów w dniu 23 


dziesięciu latach ostatnich 49 milionów, łą- 

cznie z 10 milionami marek dywidendy 

wydziełonej ubezpieczonym. l 
Marki poczłowe. Jeden z pierwszych pa- 


(—) Ogólne zebranie członków towarzy- 
stwa spożywczego, które nie przyszło do 
skutku w dniu 31 października z 
niedostatecznej ilości uczestników, odbędzie 
się w niedzielę dnia 14 listopada o godzi- 


żeńskiego przyjęto ogółem 110 uczennic. (Z Nowej Pragi. Wspominaliśmy już 
[nieraz o rozmaitych niedogodnościach, na 
jakie skazani są mieszkańcy tej zaniedba- 


powodu ;nej dzielnicy o szajkach złodziejskich, plą- 


drujących wozy z towarami w biały dzień, 
o kałużach błotnistych w czasie deszczu, w 


listopada. > 
= W guberniach Królestwa Polskiego wy- 
produkowano w kampanii 1885/86, mączki 
2,163,869 pudów, a rafinady 3,088,927 pu- 
dów. . z. 

_ Koleje rosyjskie. „Russ. Kur.” donosi, 
że w roku bieżącym nie będą prowadzone 
roboty ani na jednej z dróg żelaznych, 
które.mają „być wybudowane ze środków 
skarbowych. Obiega pogłoska o zamiarze 
odstąpienia budowy kilku projektowanych 
dróg żelaznych osobom. prywatnym i to- 
warzystwom. W tym celu mają być opra- 
cowane nowe koncesye, które wyraźnie o- 
kreślą stosunek 


REZCWUN 


rządu do dróg żelaznych, ' wspaniale oprawnych albumach. 


_|dę” w części przed jakim dziesiątkiem 


tyskich handlarzy marek p. Hardouin o- 
głosił, iż za każdą markę toskańską z 
przed r. 1860-go płaci fr. 120, jeżeli zaś 
jest nieuszkodzona fr. 400. Za marki pa- 
ryskie z roku 1849-go płacą po fr. 25, za 
marki wyspy Św. Maurycego z r. 1847-go 
tr. 2,000, z Gujany angielskiej z r. 1836-go 
po 500 do 1,000 fr. Hurtowych handlarzy 
marek pocztowych jest w Paryżu 150. Naj- 
zapaleńszymi zbieraczami marek są Filip 
de Ferrari w Varennes i Alfred Rothschild 
w. Paryżu;, każdy z nich posiada do 14, 
miliona marek. Ferrari zajmuje dwóch 
sekretarzy. ich porządkowaniem, a Roth- 
schild zbiór swój posiada: w 130 wielkich 


lat, 


bok tygodniowy zecerów, maszynistów i ro. 


nie 5 popołudniu w gmachu towarzystwa których wozy grzęzną po osie i t. d, Je- 
kredytowego. Porządek dzienny będzie tym:dną z największych niedogodności jest je- 
razem wyczerpany bez względu na liczbę'dnak brak oświetlenia, na co mieszkańcy 
zebranych. itej dzielnicy, oddawna skarżą się bez skut- 

(—) Towary wysyłane w komunikacyi za-, ku. A. przecież mieszkańcy ci opłacają t. 
morskiej przez Odesę, przyjmowane będą z. „latarniowe” na równi z mieszkańcami 
na stacyi towarowej drogi żelaznej fabrycz-, ulic pryncypalnych, — jednakże latarni tam 
no-łódzkiej nie inaczej jak zaopatrzone sy- | nie widać. Gdyby jeden z obywateli nie 
guaturkami wskazującemi stacyę przezna- | ulitował się i nie wywiesił przed domem 
czenia i numer konesamentu, do którego | swoim prywatnej latarni, która pali się co- 
należą. | dziennie prawie do północy, to możnaby 

(—) Inspektor fabryczny p. Masołow zwie- błądzić i nosy rozbijać o parkany oraz in- 
dzał onedgaj i wczoraj drukarnie i lito- | ne zawady co krok spotykane. Już ze 
grafie łódzkie, Wypytywał się o ilość go-| względu na bezpieczeństwo przed złodzieja- 
dzin pracy małoletnich, o przeciętny zaro-|mi i rabusiami nocnymi, należałoby dać 
trochę światła tej dzielnicy miasta. Rę- 


Symbirsk pali się! Straszno. 


r. l 4 W ! z obrazów przedstawionych na cel dobro- 
Listy Z  arszawy. czynny i z prologu drukowanego w jednem 
Doa | | Z- czasopism, POR R 

„Wanda” więc nie jest to utwór nowy; 
|poetka przypisując go pamięci ojca swego, 
| Wacława Łuszczewskiego, opisuje, w jakich 
warunkach powstał. 
wi jedem z najpiękniejszych wierszy, nietyl- 
ko obecnej książki, która liczy bardzo wie- 
le klejnotów poetycznych, ale jeden z naj- 
piękniejszych wyszłych z pod pióra Deoty- 
my. Na dowód posłuży kilka strof, 


Pózwól, abym, podobna do białych ka- 


-Studya krytyczne Seweryna Smolikowskiego. —,;Pol- - 
aka w pieśni" Deotymy. Dramat „Wanda.“ Ste- 
nowisko poetki. Świat legendowy 1 jego prawdzi- 
wość. — Owoc końkursu dramatycznego imienia 

Bogusławskiego. „Lariki Jana Gadomskiego. ` 


„ (Dalszy ciąg — patrz Nr. 250). 


P. Smolikowski wkońcu zastanawia się 
"nad tem, czy przyswojenie ciekawych ba- 
„dań Ribota jest dla nas właściwe, gdyż, 
jak twierdzi, są to oderwane rozprawy, któ- 


re kiedyś zapewne posłużą autorowi do u- l " płanek, 
tworzenia konkretnego dzieła. Otóż, ża-| W świątyni codzień wieńce wieszających 
'nim to nastąpi, cieszmy się przyswojeniem | 3 k - Świeże, 
"tak cennego: materyału. Za przyswojeniem | Wezwała cię i Wandy kalinowy wianek 


zaś ważniejszych zdobyczy naukowych u nas, 
i'to przyswojeniem natychmiastowem, prze- 
mawiają tak poważne względy, iż jesteśmy |. ` 
wprost sprzecznego z nim zdania i uważa- 

my, że ia wcześniej jaka naukowa rozpra-| ` 


Na ołtarz twej pamięci przyniosła w 
; ofierze... 

Ileż mi przypomina jej księga zżółkniałał 

Kreśliłam ją pod. niebem  północnego| 


wa przetłumaczoną jest na nasz język, tem| | | wschodu; 
lepiej. (dy potem wyjdzie nowa, skupia-| Z poza mroźnych nasypów, ta pieśń wy- 
jąca poprzednie: prace: książka Ribota, = | buchała, 


Jak Hekla wrei kipi za ryglami z lodów. 
Poetka przypomina, gdzie i w jakich o- 
kolicznościach napisaną była każda scena 


przeklad jej prawdopodobnie uskuteczniony 
zostanie, a wzrastający popyt na wydawni- 
ctwa tego rodzaju Świadczy, iż są one u 
nas pożyteczne i pożądane, © | . |„Wandy” po szczególe i dochodzi w ten 
Zresztą. w podobnych razach rady i za-|sposób do pożaru Symbirska, którego była 
stanawiania się są zupelnie zbyteczne, Tła- |świadkiem, jako jedna z mieszkanek, pto- 
maczy się na razie to co zaciekawia, a nie- |mieniami wypędzonych z miasta. 
zawodnie im więcej tłumaczą, tem bardziej| A. ten monolog Wandy? Ten nie pod 
jednoczymy się z ruchem naukowym obe- wieśniaczą 


cnym i gotowi jesteśmy stanąć w jego sze: |  Rodził się strzechą, nawet nie pod żadnym 
regach 5%. 02 .- WGA | JE: „dachem, 
- Wydawnictwa naukówe nie przeszkadza-| lecz tam na spiekłym stepie, gdzie gna- 


ją wcale wydawnictwom innego rodzaju, 
jak np. „Polska. w pieśni” Deotymy, któ- 
rej częścią pierwszą jest dramat fantasty-| 
czny „Wandą.” Warszawa poznała „Wan-|, - 


. ,_ Dy postrachem, 
Tłum dwudziestotysięczny uciekał z roz- 


paczą. 


P a . . e s . . D . 


Dedykacya ta stąno- |' 


te Zz ię om sa A 
. 


| skosem zatnie, 
Huragan ognia lata, szaleją żywioły, 


| statnie 
Zcichły — ostatnia cerkiew runęła w po- 
i pioły. 
Miasto gore, step gore, już chwyta nas 
"w dymy, 
Codzień dalej cofamy błędne koczowiska, 
Wiążemy nową jurtę. Wieczór u ogniska, 
Wietrząc okruchy strawy, o kraju gwa- 
A rzymy. 
Tak dziwny ten rękopis, unoszony z burzy, 
Z tumanów i wylewów, śnieżyc i pożogi, 
Zmienił się na palimpsest *), na „Dziennik 
podróży,” 
stał mi si 
~ drogi. 


Tylko dla mnie czytelny i 


Trzeba jednak przyznać, że nie znać 
wcale na „Wandzie” dorywczej roboty, prze- 
ciwnie utwór to wykończony i wypieszczo- 
ny przez lat wiele, zanim autorka zdecydo- 
wała się w świat go puścić. 

Dramat legendowy z fantastycznym pro- 
oglem nie jest nowością w naszej literatu- 
rze, poeci nasi zwracali się niejednokrotnie 
do zamierzchłej i w niej szukali tła i wąt- 
ku dla swoich myśli. Deotyma nie siliła 
się bynajmniej na wytworzenie obrazu wie- 
u, nie chodziło jej o obyczaje, które wy- 
magałyby intuicyi, a których barbarzyń. 
stwo byłoby wstrętnem dla jej natury, nie, 
ona rzuciła swą bohaterkę na tł mytów, 
legend i podań, otoczyła JĄ całym czaro- 
dziejskim światem, nie troszcząc się o jego 
prawdopodobieństwo, jak nie troszczył się 

*) Jest to rękopism dawny, 


się już atrament. na którym zatarł 


(Przyp. red.). 


Gdy wiatr | Byron o prawdopodobieństwo 


Dzwony szesnastu cerkwi biją. Aż o- styczny las ardeński lub fant 


| 


„| poślubi zamorskiego księcia, 


„Nieba i zie» 
mi”, „Kaina”, „Manfreda,” jak Shake- 
speare zaludniał swemi bohaterami fanta- 
Kalibana, wa, 

Około Wandy, krakusowej córy, groma- 
dzą się dobre i złe czarodziejki, pierwsze 
w głębi kościeliskiej doliny uczą królewnę 
niądrości i cnoty. W wigilię chwili, w któ- 
rej dziewica ma być powołaną na tron oj- 
cowski, wyczytuje tajemnicze runy, wyryte 
na jednej ze skał i dowiaduje się z nich, 
że wielkość jej narodu zależy od sily jej 
serca; jeśli zdoła oprzeć się pokusie i nie 

C L 8 ojczyzna sta- 
me się wielką i potężną. Wanda więc 
czyni ślub dziewictwa srogiej bogini Dzie- 
wannie, Dyanie słowiańskiej i postanawia 
mieć kraj za jedynego oblubieńca. 

Na tron ojcowski powołana, panuje mą- 
drze, szczęśliwie i walecznie, gromadzi oko- 
ło siebie dziewice i tworzy z nich zastępy 
tycerek, marząc, by wskutek bojowej za- 
sługi | podnieść z poniżenia niewiastę i 
zdobyć jej na wiecach równe mężom pra- 
wa. 

Piękność jej, mądrość, potęga, zwabia- 
Ją tłumy zalotników, a pomiędzy innymi 
przybywa Rytygier, książę Rugii. 

eutyma objaśnia w przypisku, dlaczego 
stamtąd wyprowadziła swego bohatera. 
Zwiedzając wyspę Rugię, widziała tam 
wzgórze, noszące nazwę Rutgarda czyli Rut- 
5arowego grodu, a zarazem opowiadana 
jej podanie, iż ów Rutgar pokochał się w 
księżnie Wandzie, która była tak dumne- 
g0 serca, że nie chciała oddać mu swojej 
ręki, przyszło więc do wojny; Rutgar poko- 
nany, zabił sięz rozpaczy, a księżna Wan- 


da na ofiarę swoim bogom skoczyła do 
morzą, 


(Dokończenie nastąpi). 


Nr. 251 


czyć można, że mieszkańcy tamtejsi zgo- 
dziliby się nawet postawić latarnie własnym 
kosztem, byleby nie potrzebowali pozostawać 
w. clemnościąch. ra aE a r 

(-) Przy oknie wystawowem zegarmistrza 
„Millera skradziono w tych dniach jedne- 
mu z mieszkańców tutejszych zegarek srebr- 
ny, wartości 19 rubli. 


(—) Schwytano onegdaj pod Pabianicami 


trzech rzezimięszków, którzy okradli pie- 
karza w Konstantynowie. Do współki na- 
leżał czelądnik okradzionego. Zabrali 650 
rs. gotówką, - oraz rozmaitych przedmiotów 
na kilkaset rubli. Pogoń za złodziejami 
dokonaną była tak skrzętnie, że znaleziono 
przy nich całą zdobycz i okutych w kaj- 
danki odstawiono do tutejszego więzienia. 
. (—) Rzeź gęsi. Z okazyi tradycyonalnej 
zastawy stołu w jutrzejszym dniu św. Mar- 
cina, zwieziono na targ wczorajszy innóstwo 
gęsi. Sprzedaż szła. wcale dobrze, zatem 
rzeź będzie niemniej energiczna, jak w in- 
nych latatch. W restauracyjkach szykują się 
już.do wydania „gęsich fet” za drogie piè- 
niądze. ZARA Ra 

(—) Ośmioletni Jan Reitke, syn Michala, 
znaleziony został przed tygoniem na Sta- 
rem Mieście. Mówi, iż przywieziono go ze 
Zigierża, rodzi sig zatem podejrzenie, czy 
nie wysadzono go umyślnie na bruk łódz- 
ki. Rodzice odebrać go mogą w Bałutach 
(ulica t. z. Kałbacha Nr. 17) u. Karola 
Neyman, gdzie znalazł przytułek tymcza- 
Bowy. | 


KRONIKA 
, KRAJOWA I ZAGRANICZNA. 


— Warszawa. Kałendurz Ungru na rok 
1887 opuścił już prasę i zawiera w sobie 
jak zwykle bogaty dział adresowo-informa- 
cyjny. PARE 

Sprawozdanie stucyi metceorologicznej, i- 
stniejącej przy towarzystwie przemysłowem, 
wyszło z` druku. Obejmuje ono obserwa- 
cye za sierpień. a | 

— Lublin. Przedstawienie amatorskie ma 
być wkrótce urządzone na korzyść lubel- 
skiego towarzystwa dobroczynności. ©. 

Zanitnięcie fabryki. Wedle doniesienia 
„Gazety lubelskiej” cukrownia w Zakrzów- 
ku-ma być zamkniętą po ukończeniu tego- 
rocznej kampanii. © | | 

Obłąkana. Mieszkanka powiatu nowo-a' 
leksandryjskiego, Maryanna Mikołajko, lat 
18, znikła: bez ślądu, dnia 19 września r. b. 

— Kielce. W. Kromołowie w powiecie 
bendzińskim, mieszczanin . Adam Leski, 
"wykopał naczynie zawierające 161 starych 
monet srebrnych, które zostały przesłane 
cesarskiej komisyi archeologicznej. ©  . 

— „Ogrodnik polski”. podaje sposób łatwe- 
go urządzenia barometru: Doniczkę na- 
pełnić do połowy piaskiem i położyć na 
nim szyszkę sosnową. dy się łuski otwo- 
rzą, oczekiwać należy pogody, im zaś szczel- 
niej się zamkną, tem deszcz jest pewniej- 
Szy. de. WOETE NE f > 
— Wilno. Wystawa inwentarzy rolniczych 
ma się odbyć:ostatecznie w roku przyszłym. 

— Petersburg. Kwestyę składów: materya- 
łów «aptecznych roztrząsa obecnie komisya 
czasowa, istniejąca od 15 lat przy radzie 
medycznej, w Petersburgu. Zwrócono mię- 
dzy innemi uwągę na różnicę w cenie ma- 
teryałów surowych („ctuda”) w składach i 
w aptekach, która według gazety „Nowo- 
sti” wynosi 5 : 40. fana | e 

-— Rocznik wolnej szkoły nauk politycznych.. 
Czwarty zeszyt „des Annales de tecale libre 
des sciences politiques;? zawiera następują- 
ce prace: „Polityka kolonizacyjna. Colber- 
ta,” przez. H. Pigeonneau; „Związek mo- 


NE EO = a 


netarny łaciński i jego historya,” przez, 


P. Fauchille; „Polityka religijna Prus, mał- 
żeństwa średnie”. przez V. H. .Begonćn; 
„Sądownictwo. handlowe we Hrancyi i w 
główniejszych krajach” przez K. Liyon-Caen, 
„Studya nad historyą podatków gruntowych 
we Francyi, do roku 1789, przez Fr. Au- 
burtin; — korespondencya z Japonii, o 0- 
pinii publicznej i rządzie parlamentarnym 
w tym kraju; rozbiory i sprawozdania z 
prac dyplomatycznych finansowych, politycz- 
nych i t. d. Pismo powyższe wychodzi raz 
na kwartał. | | 

— Berlin. Książe Bisnark, jak wiadomo, 
odmawia stale przyjmowania odezw pisa- 
nych alfabetem łacińskim. Gazety niemie- 
ckie słuszną więc robią uwagę, że to dzi- 
wactwo niczem się nie da usprawiedliwić. 
Uczeni niemieccy i mnóstwo pism literac- 
kich, używają obecnie alfabetu łacińskiego, 
który dla wzroku jest mniej szkodliwy. 

— Szlachetna konkurencya. W łaściciel pa- 
ryskich „grands magasins du Louvre” ko- 
mendat Hóriot, idąc za przykładem wła- 
Ścicieli magazynów „2u bon marché,” daro- 
waf 3 miliony franków na założenie przy- 
tułku dla sierot po żołnierzach, oraz przy- 
żułku dla wysłużonych oficyalistów Luwru. 
Połączenie życia domowego oraz szkol- 
w słosunku do kwestyi społecznej,” 
przez p. A. Langlois. Autor tej broszury 
nie należy bynajmniej do pisarzy, mających 
pretensyę do rozwikływania  stanowczego 
nowych kwestyj społecznych. Nie łudzi on 


— 


nego, 


m DOT O W DAD ET O O 


DZIENNIK ŁÓDZKI. 


się nawet, iż wynalazł środki zaradcze prze” | sul rosyjski: w Burgas uwiadomił prefekta 
MÓ poebibnaa: BBE AE of Z LB saa: 

óby pri _ PO| sen. Jo się potrzė je- 
lopszenia losu robotników i zapobieženiaļ © a Sa jo Po BOJE 
antagonizmowi istniejącemu pomiędzy te- mA RZ ER omunikącyi pe 
miż robotnikami a posiadaczami mniej. | iedzy Warną i Burgas, ponieważ telegraf 
szych lub większych kapitałów, majątków|w okolicy tego ostatniego miasta został 
zie.nskich, lub też narzędzi i machin po- | przez rokoszan przecięty, : 
trzebnych do pracy. Pomiędzy czynionemi 
próbami, rozróżnia on wybornie próby zga- | . k ; 
dzające się z dobrze pojętemi prawami |a} kandydaturę hr. Jana Tarnowskiego z 
ekonomicznemi, możliwemi do: zastosowa- ; Dzikowa na godność marszałka Galicyi w 
nia praktycznego, od prób, które pozostać miejsce dr. Żyblikiewicza, który podał się 
muszą zawsze w krainie utopij. Autor sta-| gy dymisyi. 
ra się rozpowszechnić owe pierwsze próby| wno; "AE Na 
ulepszeń; dokonał zatem pożytecznego zd! Wiedeń, 8 listopada. Hr. Kalnoky przy- 
dania, a skromna jego praca należy do był tutaj x Budapesztu i powrócił tam 
rzędu tych, które powinnyby się znajdować znowu. Rozprawy nad polityką zewnętrz- 


Wiedeń, 8 listopada. Rząd będzie popie- , 


w rękach wszystkich pracowników, — bio- 
rąc tę nazwę w szerokiem znaczeniu. . 
A. Langlois jest belgijczykiem. Sądzi on, 


. 


iż w jego kraju, bardziej niź w innych — 


zachodzi konieczność rozpowszechniania zdro- 
wych wiadomości ekonomicznych, oraz za- 
poznawania interesowanych, z rozwiązywa- 
niami racyonalnemi i praktycznewi róż- 
norodnych kwestyj społecznych. -Co do nas 
przypuszczamy, że owa konieczność rozcią- 


ga się do wszystkich krajów i w tej to. 


myśli polecamy osobom interesującym się 
powyższą kwestyą, pracę p. A. Langlois. 
— Zaludnienie Saksonii Według oblicze- 
nia w dniu ł-m grudnia 1885 roku, miało 
królestwo Saskie 3,182,003 mieszkańców, 


w 1884 r.) mężczyzn i 1,63%,598 (112,123 
więcej) kobiet. Miast liczących więcej niż. 
10,000 mieszkańców było 21 (w roku 1880 
tylka 19). Trzy największe miasta posia- 


dały: Drezno 246,086, Lipsk 170,340, Che-. 


mnitz 110,817 mieszkańców. -' 

— Kanał Sueski w niebezpieczeństwie. An- 
glia przygotowuje Aleksandryi niespodzian- 
kę, przypominającą nieco bombardowanie z 
roku 1882:go, niespodziankę, która wpraw- 
dzie nie znaczy wcielenia: Egiptu do pań- 
stwa brytańskiego, ale-zawsze jest oznaką, 


że anglicy nie mają zamiaru ustąpić z krai-| 


ny Faraonów. Chodzi tu o wielkie i śmia- 
łe przedsięwzięcie, o zniszczenie kanału 
Sueskiego, który, wedle mniemania Anglii, 
zanadto pod wpływem francuskim się znaj- 
duje, chodzi o stworzenie kanału konku- 
rencyjnego. Jak wiadamo, Nil pod wioską 
Affé dzieli się na dwie odnogi; zachodnią 


czyli Rosettę i wschodnią czyli Damiettę. 


Początkowo chiano rozszerzyć i spławną u- 
czynić odnogę Rosettę, ale niebawem pro- 
jekt ten porzucono, gdyż odnoga ta zbyt 
blisko jest położoną, Aleksandryi, gdzie o- 
prócz wpływów angielskich mają znaczenie 
i inne. Nadto poziom wody w odnodze tej 
jest: zbyt niski, aby umożliwić przejazd 
większym okrętom. Zwrócono- tedy - oczy 
na potężną, szeroką i obfitą w wodę odno- 


gę Damiettę, która obecnie już od Da. 


mietty do Mansura jest dla okrętów kü- 
pieckich spławną, a małym kosztem mogła- 
by być uspławnioną do Kafr-Zayat. Stąd 
znów do Kairu odnoga przedstawia małe i 
łatwe do usunięcia przeszkody dla żeglugi, 
potrzebaby tylko uspławnić i dla okrętów 
morskich kanał wody słodkiej z Kairu do 
Izmailii i Suezu. W ten sposób kanał 
byłby w zupełności okrążany.  Urzeczywi- 
stnienie tego planu sprowadziłoby nietylko 
znaczny spadek akcyj kanału Sueskiego, 
ale stanowiłoby też straszny cios dla Ale- 
ksandryi. Cały plun wystudyowany był w 
wielkiej tajemnicy i potajemnie też poczy- 
niono przygotowania do potężnego dzieła. 
Nagłe odwołanie Nubara baszy do Isondy- 
nu stoi podobno w związku z projektem 
powyższym, gdyż słychać, że dyskretny za- 
zwyczaj i przebiegły dyplomata egipski 
wygadał się niepotrzebnie. — Oto polityka 
kramarzy! | | 


TELEGRAMY. 

Dżurdżewo, 8 listopada. (Ag. póln.). W od- 
powiedzi na notę Naczewicza, w której ten 
ostatni prosił przedstawicieli mocarstw o 
wskazanie zgromadzeniu narodowemu kan- 
dydata na tron bułgarski, generał Kaul- 
bars ograniczył się jedynie tylko przypo- 
mnieniem dawniejszej swej noty, na mocy 
której jak samo zgromadzenie bułgarskie, 
tak i wszelkie postanowienia jego. mają 
być uważane za bezprawne i bezsilne. 

Wiedeń, 8 listopada. (Ag. półn.). „Neue 
Freie Presse* donosi z Sofii, że stan oblę- 
żenia miał być ogłoszonym w całej Ru- 
melii, wszakże Karawełow odmówił podpi- 
sania odnośnego dekretu. 

Belgrad, 8. listopada. (Ag. półn.), Tutej- 
szy poseł turecki doręczył rządowi notę, 
protestującą przeciw uznaniu doktora Strań- 
skiego agentem dyplomatycznym Bułgaryi. 

Tyrnowa, 8 listopada. (Ag. półn.). „Agen- 
cya Havasa* dónosi; Okręt „Zabijaka* 
wysłany został z Warny do Burgas. Kon- 


P. | 


mianowicie 1,542,405 o (97,075 więcej niż) 


ina w delegacyach zostały odroczone. 


OSTATNIE WIADOMOSCI HANDLOWE, 
| g 


i „Berlin, 8 listopada. 
„nicznych usposobienie osłabło,: szezególniej 
tw Wiedniu, gdzie przygnębienie wywołała 


| bezow ocność konferencyj grupy rotszyldow- 
(skiej, Tutaj sprzedaże wywarły nacisk na 
"kursy.  Akcye kredytowe straciły około 
„4. m. Ruch był dziś bardzo nieprawidło- 


|wy, chwilowo podniecony, to znowu leniwy ; 


ji oporny. Pożyczki rosyjskie przeważały 
Iw podaży, lecz kursy ich tylko wyjątkowo 
obniżyły się nieco. Na giełdzie zbożowej 
szenica przy małym ruchu zyskała 1 m. 
iwawiej obracano żytem, którego notowa- 
nia podniesiono o */4 — 1/4 m. 
Bariin, 8 listopada. Bilety banku roryjskiego 
193.60; E*/, listy zastawne 60.60, 49%, listy likwid 
cyjne 56.00, 5%, pożyczka wschodnia 1 em 


į listy zastawne rosyjskie 96.50, kupony caina 821 
59 pożyczka pramiowa z 1864 roku — —, t 
skontowego 73.00, dr. żel. wuroż. wied. 305.50, ak- 
cye kredytowe nustrysekie 464.50, najnowsza pożyczka 

rosyjska 97.50. 6%% renta raayjska 111.75, dyst 

B1/40%, prywatna 21y Oj, joe i 

| Londyn, 8 tistopada. 

ir. 975J,. Konsole 10135. 

Warszawa, 8 listopada. Targ ha placu Wiłtkowskie- 


(go. Pszenica pmi ord. -———, pstra i ilobra — 
j~ biała ——645, wyborowa 660—690; żyto 
'wyborowe 465—490, średnie  ———,  wadli- 
we ———; jęczmiąb 2i 4-orzęd. 390—420, owies 250 
—280, gryka —— =-=, rzepik letni =-—, zimowy - 
—, rzepak raps zim, —-———, groch polny ————,. 
cakr. — ———, fasola ————, ziemniaki ——— 


zą korzee;. kasza jaglana ———— 
mienna ————,. _ gryczana. gruba 
|——— za pd. Dowieziono pazeuicy 1,000, żyta 
600, jęczmienia 40, "owsa 300, grochu poihego 
60 korcy. . ; ; ` 


y jeer 


— W — A 


Warszawa, 8 listopada. Okowita 78% z akcyzą po 
F.30/,. Stosunek garnca do wiadra 100—3071. Hurt. 
skład za wiadro kop. 8132—817%, za garn. 2641, 
266. Szyuki za wiadro kop. 8255—8380), za garniec 
kopiejek 2681)5—270 (z. dod. na .wyschit. 29). 
_ Berlin, 8 listopada. Pszenica 145—168, 

i list. gr. 1191/,, na maj cz, 1 
list. 129,.na maj.cz. 1823 00 00. 0. 
Londyn, 6 listopada. Cukier Havana Nr. 12 nomi- 
(nalniej2, cukier borakowy 1014; słabiej. - 
Liverpool 6 listopada. Sprawozdanie początkowe, 
|Przypuszezalny obrót 7,000 bel; stale, Dzienny 
dowóz. 10,000 bel. i 
Liverpool 6 listopada. Sprawozdanie końcowe, Obrót 
7,000 bel, z tego uaepekalacyę 1 wywóz 500 bal. 
Amerykanska pomyśluie dla nabywców. Suraty w 
„podaży, Middling amerykańska na dostawą spo- 
kojnie. 
New-York, 6 listopada. 
learie 8t}. 


i na 
61. Żyto 126—122, na 


I 


Bawełna th, w N. Or- 
EAER AE CLK ARE O DE e aa EERTE TER ERA 
| TELEGRAME UKEŁOOWIE. 


i Z dma8 ; Zdnia 9 
Gielda Warszawska. | KRRÓ OE 
| Ządanoz końcem giełdy. | | | 
| Za wsksie krótkoterminowa | 
a» Berlin za 100 mr. , . . .| 5L55 51.90 
3 Londyn „ 1 A. - . «| 10949 10.51 
h Paryż „a 100 r. o. 4 enuf 41.85 41 35 
| „ Wiudeń „100 8. "| 8476 j 84.75 
a zn paplory państwowe: i 
isty Lilwid. Kr. Pol. . "| 94.75 94.75 
Ros. Poż. Wschodnia . AE | 98.25 99.26 
Listy Zas. Ziom. z 69 r. Ser L . | 191.— 100.80 
A „a, » Ber.lldolV -|10090 | 100.80 
Lirby Zaut. M. Warsz. Sar i .) 99,70 99.75 
non ” » U p 99 99.— . 
|» » n » ie „| 98.40 | 98.30 
| : -|- 38.30 "98 25 
Listy Zest. M. Kodzi Hor. 1 | 36 e 96.05 . 
no» n no t. | 4585 | 96.40 
, w. „ AM -| 9550 | 96.50 
Gielda Berlińska, | 
Baniznoty rosyjskie zaraz . -119350 4193560 
sn » un dost. .f1983.25 | 193.25 
Wekria na Warszawą kr. -119325 | 19825 
3 Petershury kr. 132.66 | 192.76 
» p dł. 191.76 [19170 
w Londyn — kr. 20.42 | 20.481 
|| a oa AR | 20.26 | 20,26 * 
a Wiedoń kr. „ .|168.10- | 168.06 - 
| Dyskouto prywstne a1, 25) 
2 ae 
Gielda. Lendyńzka. N: 
| Weksłe na Pateruburg . 2237 


ł 
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| DZIENNA STATYSTYKA LUDNOŚCI, 
Małżeństwa zawarte w dniu 9 listopada: 
| W parafii katolickiej 1, a miunowieie: Walenty 
Maguuski z Antonicą Rogut. | 
| W parafii ewangelickiaj — | 
Starozakonnych 5, a mianowicie: Fajfman Moszek 
„z Włocławską Maszą Chang, Bornsetein Abram Jz- 
Tael z Synat Libą Marjem, Rozenbaum Icek g Kra- 
kowską Zysią, Berghole Herszek » Litmaa. Ruchlą, 
Ber Baruch z Sieradzką Rywką Esterą. 
Zmarli w dniu 8 listopada: , >; o oao 


Na giełdach zagra- | 


n: 
6.0 58.80, | 
Ui emisyi 59.60, 40/, pożyczka z 1880 r, 84.76, 5j: 
„BO, ; 
, akak Zi 
1366 r. 134.00; nakcyć banku handlowego 82.60, dy | 


konta | 


! Res ! 
' Pożyczka rosyjska z 18731 


3 


Katolicy: dzieci do lat lótu. zmarło 13, w te 
iczbie chłopców 6, dziewcząt 4; dorosłych 2, w taj” 
liczbie męążezyzn 2, kobiet —, a mianowicie: 
Antoni Książczyk, lat 37, Feliks Pawłowski, lat 35 

Ewangielicy : dzieci do lat 15-40 zmarło 3, w tej 
liczbie chłopców 2, dziewcząt l; doroslych 1, w tej 
liczbie mężczyzn 1, kobiet —, a mianówioiu : 
August Kamiński, lrt 50. 5-0 

. Starozakonni : dzieci: do. lat 16-tu zmarło. 1, w tej 
liczbie chłopców 1, dziewcząt —; doroslych 1, w tej 
liczbie mężczyzn—, kobiet 1, a miańowicie:. 
Wilfert Estera Gitla, lat 48: 


z Z O z m A RZÓÓO r, 


LISTA PRZYJEZDNYCH _ 


Motel Polski. Jaffo z Werszawy, Stein z 
Warszawy, Welke z Kalisza, Brenert z Skierniewic, 
Raczyk z Łasku. | "= : 

. Hotel Hamburski. Mirczyn z Bordyczowa, 
Tartakowski z Białej cerkwi, Trokenhaim z War- 
szawy, Rozenbaum z Królewca, . . 


"Nr. 44 „Gazety Rzemieślniczej” wyszedł 
z druku i zuwiera. Treść Po- 


| siedzenie. delegacyi rzemieślniczej, przez Ig. 


Z. — Z wystawy dzieł sztuki ornamenta- 
cyjno-reprodukcyjnej, przez H. Zielezińskie- 
go. — Nagroda, wiersz Adama Wawelczy- 
ka. — Bohaterowie ` pracy, I., ptzeż W. 

. — Dla czego rzemiosło francuskie wy- 
żej stoi od innego? List z Paryża, przez 
A, de S. — Z teczki, Ryszarda Sandee- 
kiego, V. Z powrotem —Kronika ogólna.- 
Listy. do czytelników. — Ogłoszenia. — 
W odcinku: „Występek jest nieszczęściem, 
ze zdarzenia prawdziwego, napisała Anie- 
la Milewska (ciąg dalszy). l 

Do niniejszego numeru „Gazety Rzə- 
mieślniczej” dołącza się dla wszystkich 
yrenumeratorów. 15-ty arkusz bezpłatnego 
dodatku p. t. „Fizyka,” przez J. Łubień- 
skiego, inżyniera. Od Nowego Roku 1887, 
Gazeta dołączać będzie na oddzielnych ar- 
kuszach rysunki specyalne dla wszystkich 
rzemiosł, l S EAS 
n E E R a a a a E aaa 


Przepisy o nadzorze nad fabrykami 
io wzajemnych stosunkach między fabry- 
kantami i robotnikami, — wydane w Pe- 
tersburgu nakładem administracyi. „Kraju” 
w dwóch językach, rosyjskim i polskim, — 
są do nabycia w administracyi „Dziennika 
Łódzkiego.” Cena egzemplarza, w obu ję- 
zykach, wynosi 50 kopiejek. Kr 


` Zygmunt Poznański, Adwokat . ptzysięgły 
Okręgu Tyfliskiego Izby Sądowój w Arma- 
wirze, (Obwód Kubański),.. przyjmuje. spra- 
wy w Kaukazkich  Instytucyach Sądowych 
pokojowych, w Sądach Okręgowych 1 w 
Izbie Sądowej Tyfiskiej. ` 1185—10—9 


ORO Z O CC A OOOO OOOO RARE 


ómaczenia do weksli 
są do nabycia w kantorze 
drukarni „„Dziennika 


Łódzkiego”. 
+1+460410109-0 0 4-0 śą) 


Opuściła prasę broszura $ 
pod tytułem $ : 


„Woda kólka”; 


jod względem sanitarnym 
t technicznymi 
< skreślili 

A. Fuchs i Kniehowiecki. 
i jest do nabycia w redakcyi 
„Dziennika Łódzkiego“ i we: 
wszystkich księgar. miejscow. 
2010005900 0 


mm 


Q&Q 
$ 
$ 
+ 
$ 
$ 
$ 
$ 
$ 
$ 


+00 i 


+ 


© Ktoby zechciał 
pożyczyć rs. (00 


na termin sześciomiesięczny, do 
interesu pewnego, dającego nieza- 
wodne korzyści, zechce się zgłosić 
do redakcyi „Dziennika Łódzkiego“ 
1251-3-3 


DO WYDZIERŻAWIENIA 


jeden lub dwa folwarki 7 wiókowe, 
razem lub oddzielnie z gotową in- 
traią roczną około rs. dwóch ty- 
'. Bięcy. | 


POTRZEBNA. 


na pierwszy numer hypoteki Toma* 
szowskiej nieruchomości, przynoszą- 
cej dochodu około rs, tysiąc sześć- 
set, sama od sześciu do. 
siedmiu tysięcy rabli. 
Wiadomość w kancelaryi W-go 
Gruszczyńskiego, Notarynsza w Ło- 
dzi, > : | 1260—10—2 


po bliższe wyjaśnienie. 


- DZIENNIK ŁÓDZKI. 


Oówannenie | Oówanzenie, 


Qyxeónsii Iipucrasx IIerpokoB- 
Qyxeóniii IIpneraBz HeTpokOB-|czaro Cwhaąa MupoBirxs Cyqeit II 


ezennica z patentem (pierwszo- 
rzędnych profesorów) Instytu- 
„| tu Muzycznego Warszawskie- 
-j go, udziela u siebie 


lekcye muzyki 
“na fortepianie, Ulica Zalcmana, dom 
Olszewskiego, mieszkania Nr. 4, 
przyjmuje od 4 do 7 po południu. 


: soba w srednim wieku, 
umiejąca bardzo starannie szyć 

J około staników, poszukuje za- 

( w” raz zajęcia w magazynie, za 
Stół i rubla na tydzień, Wiadomość 
w redakcyi pod literą R. 1291-1 


D~- DENTYSTA 
> _B. Brzozowski 
wstawia zęby Sztuczne wedle najnow- 
szej, za najlepszą uznanej metody; 
operacye. uskuiecznia na życzenie bez 
bólu; (za pomocą tlenku azotu). 
Ulica Plotrkowska, dom 
W-go Czapiewskiego, nad cukiernią 
W-go Wuestehubego. 1264—15—3 


i EB, aa ocnoBaBiu 1031 Cr. Yor. 
N. 1427-5, Ba ocHoBaniu 1031 Or. p. Cya. oGkaBinera, tro Cb 10 


Jer. Tp. Cyą. oO6BaBise'r5, UTO Ch|qgg, yrpa 1886 roza 31 Okraópa 
10 uac. yrpa 1886 roza 31 Okraópa (12 Hoaópa) no IlerpokoBckoń ya. 
(12 Hoaópa) no IlerpokoBckoń T|qoqs N.N. 583-584, Óyxers upoxa- 
uoge N. 281, 0yxeTŁ  UpPoNABATB-|pąrĘCA TBARHMOE HMYINCCTBO, UPK- 


miemamee Jlnóe [ackeik, G06TOA-|ckowy, cOCTOamMee u3% Meen M 
mee 18% MeÓGIM U TOBADOB%, ONÈ- omhuennoe AIA TOproB» B'S 440 pyó. 
HGHHOG AAA TODToB% 155 py. — K. i 


Ha YyAXOBIeTROpeHie nupereasiń C. 
Janze n JL. IAorrxonckaro. Onac uMyIąGCTBA M NOĄPOÓRYW 
Onac HMYINGCTBA H NOXDOÓRYT ORBHKY OHATO MORHO pAJCMATpPH- 


OIĘBHKY OHATO MORKHO Dpa3CMATPA-|park BŁ ACHD UDOĄAKRA Hą MBCTB 
_BATB BŁ XGHB NpoqaKH HA MSCTŚ| ppoż. 
onoË. 


Cyneóanii Hpuerass Hsxeócziił. Cyxebnuit Tipucrasz Hanedckik. 
1288—1—1 1389—1—1 


© PRAWDZIWY LIKIER BENEDYKTYŃSKI 
g, KLASZTORU. FECAMP WE FRANCYI 


yborny, wzmacniający, trawiący, wzbudzający apetyt. 


aiń [Tycrasy I eHsiepy. 


ipa TREE i. atin + Vainiai ariiraa aż: W é L s e 
A | vózrrame mouzun nókónictne | wen Eoworopeaniasiej 
X) 3 Marques déposées en France ct à l'Etranger H dołu każdej butelki zamiesz- 
i BE YE iczonej, i noszącej podpis 

ane) | Dyrektora głównego. 

i = ME mA 5 Prawdziwy Likier Bene- 
| O Toon czyj) dy Kty ński znajduje się tylko 
w następujących składacn które zabowiazały się piśmiennfe nia sprzeda” 
- „wać żadnych naśladowanych podobnych produktów : 
W A. Stępkowski, Simon Stecki, Stefan Dobrycz et C-o., Ko- 
J tecki et Schober, Ç. Roch et A. Kułakowski, Edmund Lan. 
; gner, Karol l.esisx, Aleks. Bocquet, Hôtel de Rome, J. Lizow. 
- ski et 0-0, A. Skorupski, Sowiński et Szulo, M. Nowicki, uł, - 
Marszałkowska, A. Roesler et C-o., P. Voigt et C-o., E. Srpądrowski, Podwal Nr. 
3, Isaak Margulies, Miller Władysław, L. Gout, Plac Bankowy i Nowy - Świat 
Nr. 37. 4 VARSOVIE. | 1293—18 -1 


Drogi Zelaznej Fabrycz- 
" no-Łódzkiej 
podaje do powszechnej wiado- 
mości, że w skutek odniesienia 
się Rossyjskiego Towarzystwa 
Żeglugi i Handlu w Odesie, sztu- 
"ki towaru, wysyłane w komuni-| 
kkacyi Zamorskiej przez Odese, 
przyjmowane będą do przewozu 
nie inaczej, jak opatrzone sygna- 
turkami wskazującemi stacyę 
przeznaczenia i numer konesa- 
mentu do któregó należą. i 
„Rad a „yciu UIDO0EJA 


Pies, Wyżeł, 
rasy kurlandzkiej, żółty, ogon 
"kisciaty, na łbie biała prążka, 
biało podpalany, zaginął, —| 
Zmalazca raczy się zgłosić do 
portiera W-go Poznańskiego, 
ża pewne wynagrodzenie. 
1279—3—3 


Ma armee r ea MN 


GIELDA WARSZA WSKA d. $ listopada. 


A mitetea ma aae 


AE 0-266 „E> ©2120) 
B Istniejący od blizko pół wieku, przy placu Ś-go Ale- (" 
ksandra Nr. 3, ZAKŁAD DYSTYLARNM PAROWEJ ( 


| od firmą : | 
b | p 


prowadzonym będzie nadal po zgonie właściciela Ale- 8 
ksandra Karszo-Siedlewskiego, w tym samym jak do- as 
tąd zakresie, przez niżej: podpisanych jego synów. J 
U Doświadczenie nabyte za życia ojca i pod jego y 
K] kierownictwem, rokuje nam nadzieję, że zakład nasz p 
j i nadal temi samemi względami Szan. Publiczności b) 
cieszyć się będzie. a 


Weksle. + ZA A |--W eiqgu gieldy ' - Dopelnione tranrakeye 
W POP, dE _ |. żądano | cheiano płac. z | 
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Wiedeń . . . . . . |d ter | 8 ad. | 100 fior 44 —— m _ „Za 
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Ros. Poż. Pr.xr.13h" ons] ð „ Banku Handlowoge 
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Ponny» oy maj i „U. ns ? z hedat Sraa 
Listy zast. m. Kalisza, 5. 0 KERLOP A — 
wn m, Lablinaj 6 „Wartość kuponu z potr. B*/, | List, likwid. . 164. 
Lis. zast R. T.W.zKr.Z| B List, gas, nowych Ą 179.1 | Poż, prem. em. 148.6 
„ 69% Wileńskie dł. t.j. 5 » „m.Warsz, Ii. 48,6 Il6 
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O G ŁO SZEN 
25 F | Dyrekcya dróg żelaznych 
pasy am oe I PARKA a en aa aey | Warszawsko - Wiedeńskiej 1 War- 


— ROIL., HA yYAOBIETBODEHI6 NpeTeEH- itowe 1 


Nr. 250 


I A. 


szawsko - Bydgoskiej 


podaje do wiadomości osób interesowanych, że do eksploata- 
cyi tychże dróg w roku 1887 zamierza zakontraktować na. 
stępujące materyały i przedmioty : 


Żelazo, 


. 


stal, blachy, wyroby metalowe, narzędzia warszta- 


drogowe, koks angielski, węgiel kamienny kowalski, 


naftę, oleje rzepakowe do palenia i smarowania, „oleje mine- 
ralne do smarowania wagonów i maszyn, świece łojowe, sma- 
rowidło do wózków, różne materyały apteczne, farby, lakiery, 
terpentynę, wyroby gumowe, wyroby powrożnicze, wyroby 


r. Jozss, Okraópa 20 xa 1886 r. |szklane i fajansowe, płótno, obcinki bawełniane, skóry i Wy- 


roby skórzane, wyroby pasamoniczne, ceraty, dywany, file, 
wojłok, sukno, utrecht, cegłę, glinkę i mączkę ogniotrwałą, 


kamienie do 


szlifowania, tygle szmelcerskie, drążki sosnowe, 


styliska do młotów, trzonki do pilników, oraz włosy końskie 


i drzewne. 


Życzacy sobie podjąć się którejkolwiek z pomienionych 
dostaw, zechcą złożyć do dnia 7 (19) listopada r. b., na ręce 
naczelnika wydziału gospodarczego, opieczętowaną deklara- 
cyę na arkuszu zwyczajnego papieru, z napisem na kopercie 
„Deklaracya na dostawę (tu wymienić przedmiot), dla dróg 
żelaznych Warszawsko- Wiedeńskiej i Warszawsko-Bydgoskiej 
w roku 1887“. | 

Do deklaracyi należy dołączyć kwit kasy głównej na 
wniesione vadium, wyrównywające 10°% deklarowanej do- 
stawy, oraz podpisane warunki ogólne, które wraz z wyka- 
zami potrzebnych materyałów i przedmiotów będą wydawane 
w wydziale gospodarczym, codziennie w zwykłych godzi- 
nach biurowych. | 

Nadto, przed terminem submisyjnym, należy złożyć w 
magazynie głównym X 1 próby t modele wszystkich zade- 
klarowanych mataryałów i przedmiotów, zaopatrzone nazwi- 
skiem i pieczęcią deklaranta i przy składaniu oferty okazać 
spis takowych z poświadczeniem magazyniera głównego, że 


= NE - Ry |pomienione próby lub modele w komplecie otrzymał, inaczej 
K, SZN AJDER, 19) bowiem oferta przyjętą nie będzie. 1277—3—2 


ARZĄD 


Stowarzyszenia Spożywczego 


ma honor zawiadomić Panów Członków Stowa 


w dniu 49 (34) października r. b., ogólne zwyczajne zebranie, z powo- - 
du niezebrania się odpowiedniej ilości osób, do sku 
przeto drugie ogółue zebranie odbyć się ma 


P Wiadysiaw i Kazimierz bracia Siedlawscy. ®) w dniu 2 (14) Listopada r. b. 
E 


? i 1344—33 — 3 ; i dziel o d PRE 5 ł , 
WE WY Z WW Z WY ZZA ZET WW Z WA ZA ZW ZPW ( w nie odzinie d 
> J=< JE J€ DE 3-C 3 €> -E gl JE E 2 zd Kredy tregi oda po południu w SA WEAA 


rzyszenia, iż zwołane 


tku nie przyszło,— 


Tabela wygranych 


w drugim dniu ciągnienia 4-ej klasy 147 loteryi klasycznej 


dnia 6 listopada 1886 roku. 


Nr. Wygrał rs. Nr. Wygrał rs. Nr. Wygrał rs. Nr. Wygrał rs. 


194 300 6737 300 14308 300 21272 10,000 
1696 300 9767- 600 20672 300 i 
3244 1,000 |- 11983 300 21072 600 
3996 5,000 | .12960 300 21217 600 
Pa Po rs, 90 wygrały N.N, 

1154)2162/5474/8490| 9306/11928115259/16349 17266|29959/322470 

1739 2905 6100807 3|10165/12356 15467 | 89461836821031 23008 

20765'/4488'6570191 37:116 14!12976|15716!17197 20073122326 


15,1633,3056,4837,6963, 9017/10831;12626,Y4629116490i18 


22t 56/3116) 


62) 79) 24/6508] 47| 832] 37| 74|- sa| 79 
761701] 4751757102) 93|  56|12705|14729|16614 18539 48 

17) 68/5249|7242| 9205) 78! sejıaB36! 30 
40; ` 771530317361 12 80 76! 54 


Po rs, 35 wygrały N.N. 


4031991320990123] 04 
29) 2021019) 3 
41| 88] 68] 35 
88|  sli21 i o 

412830 
39/18636) 88! 40 a 
lij487| 21] 96] s7jigisj 83] 72l20131) dsl ya 
41] 44] Silito46| 8815001] 97] Ta 5 


85/7016) 9164|10901 87 41|16018 


| re 
68|1907|8814|6438|7668|] 39] 60|ias24| 28116736118702 a 


81| 16] 20/5806] 93| 43) 79`  38I15118] 58] 20 ką 0 
362] 17) sof 19/7612] 8611184] 46] 26). gi) 56] 73 85 
457| 76|. 88|5615|7717|] 88| 8812919]  4uli6s50| 88 86/21401 
17/3020] 921680017860! 9342] - 48] 22]  60]17015/18807|20202 21511 
74] 28/8403] 20] 70) G1ji126b| 34] 78] 50] 656 30 82 
83] 72] ò 37| 71| 9438]  68|13062|1529817140| 97) 67 84 
571| 87] 63/6029/7916| 9506|11808| 86116390] 7418911] 9af 96 
- 621|2101|35:5|6124/8002)] 8!  91118281|15450 81 57/20827|21621 
23) 28/3614) 88 4  11|11436/18886]  77l17235| 73) 74 69 
T03) 54) 17623183) 13| 9614| 82|13567|16683| 66] sal 76 21722 


68) 18|3725/6332|817V| * 77|11601|18616 


BO 44] 01/6416] 97| 992511734113787) 93 1764] 99] 71 


15; 25/8445|10079|11885113318|15922|177141198: ; 
E r AEN 22/17 14|18808|20670|21044 


33) 72 1 71 40 46 
50|1666j4014|6659| 9010829] 19! 60 hd + 


98] 53] 6411687) 91] 66] 78] 96 78 63 


_71)17361|19037|20450| 94 
37/8226 9726 13] - 19/16708/17491|19177|20639|91921 
50| 28 9862 19] 67)  68]17516|19225] 68] 22 
568343] 68] 21| 98115849] 56] 46 64) 7 


5 9] 74] 68 
14| 72|10178] 89]18979] 95] soj 63]  molozodg 


88/8501 2. 12001|14026]16004| 5419430] 80 29384 


1260| 8| sə) erjseigioans| 2alia0gj gal co] BI] 48 


16|2756|4275|6705] 22| 20) 53] 42118189 e 


40] 5At 64 


4 76 61 
34] 5914373] 10| 38 51 71 56 4517968 97 75 g 
9612811|4481| 36)! - 53 10500 82 58/16241/18018 99120824 |9q6G21 
1826 u a7 ść | 63 k sy] 79| 2f 84l19638| 96129743 
; 1218711421516343! 35 “E 
1477) 26] 47| golstrs] 48] sal gal Al oal A0 85 61 


1524| 84| 49 
2713001! 92 


1680| 34/4819 


69/18180|19733|20916|22804 


72/8875;  70|12367|14387| 871 95 71] Beh 

15|8928|10645|12465/14431116430 18221! 90; 49 "0 
~ 95| - 22/4795(6945| 54 10744/12557|14679| 42 19881] 69/23029 

25| 62/10822; Gl 9] 161188232. 96. sıl gø 
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